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N O W O Ś C I  W A R S Z A W & j i l K .
Dalszy ciąg treści zdania spraw y z dz ia łań  

7 owarzystwa W arszaw skiego  Dobroczynno- 
Źci w r o t a  zesz łym . liW dwóch D an iach  Jh s ty -  
tu ln ,  to  ies t:  w Warszawie i Grzybowej Woli- 
do 300 p rzesz ło  osób nieszczęśliw ych zna jdo­
wało sch ron ien ie  i p rz y tu łe k  , z tych w p ie r ­
wszym mieścili  się tacy , k tó ry m  s i ły  i s tan  
zdrowia pozwalały ieszcze W edług możności 
pracować , w d ru g im  ci tylko , k tórych n ie d o ­
łężna sla iość i sm utne  kalectwo , wszelkiej po­
zbawiwszy mocy-, schylonych ku ziemi i n ie ­
zdolnych do pracy , p rzy w io d ło  pod  ludzkości 
opiekę , ażeby tam sloiąc lóż nad  kresem  ży ­
cia , dni pozosta łe  o d  t r o s k ,  osładzali  Sobie 
m iły m  pokoiem , i b lisk iein i będ ąc  zgonu , 
szukali pociechy w rełśgji r  p rzysz łośc i .  N ad ­
to w Ins ty tuc ie  W arszawskim wychowywano 30 
Sierot p łc i  męzkiej , pod  dozorem  miejscow e­
go nauczyciela; b ied n e  te i s to ty ,  r ęk ą  li tości, 
dżwigniotie z niedoli pub i era i ą stosowne swoie- 
ntu 'przeznaczeniu  początkowe nauki , i  w m iarę  
zdolności i s i ły  , po pcicnp.ni usposobieniu , od ­
dawane by wai.ą do rzem ios ł .  Jeś liby  T o w a rz y ­
stwo m iało  przeciw  sobie iakic  z a r z u ty ,  źe 
ieszcze mnóstwo nieszczęśliwych , tu ła  się po 
ulicach miasta , i p rze raża jącym  •głosem b łaga  
o wsparcie p rz e c h o d n ió w ,  iakby n ie b y ło  d o b ro ­
czynności!.. .  O iakże T o w a rz y s tw o ,  wolne się 
od n ich  być sądzi. D ośw iadczen ie  bow iem  , i 
codziennie .naoczne p rzeko nan ie  nas uczy , że 
nis4ażdy » takich tnłacaów i  ż e b r a k ó w , aesłu-
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guie  na w sparcie  i opiekę ludzkości.  Ń ie p r r y j .  
daie  on bow iem sam szukać schronienia  do I n ­
sty tu tu  , bo tam pozaloykane drzw i przed  le­
nis twem , zepsuciem i z b y tk i e m ; a T o w arz y ­
stwo to nosi g o d ło  D obroczynnośc i , ale n ie .  
p rzy m u su .  P raw dz iw ie  ty lk on ieszczęś l iw y  zna j.  
’d z i e w n ie m  pomoc i w sp a rc ie ,  zaspokoi swoie 
p c trzpby  do ż y c ia ,  i maiąc w tym  p rz y b y tk u  
M iłos ie rdz ia  do śm ierc i  s c h r o n ie n ie ,  szczei>ą 
prze ię ly  w d z ięczn o śc ią ,  sk ła d a ć  będzie  dzięki 
ledzkości : B O G U . O barczone ty lko osoby wie­
kiem , n ied o łężn i  lub s łabi , wszyscy małą  prae 
wo odw ołać  się do T owarzystw a op iek i , a z na j­
dą tam poinoc » ulgę w swoich cierp ien iach  i 
n ędzy .  O ia k iż  obraz dla  czu łego  s e r c a ,  w y .  
stawiający pod t a r c z ą  litości i m iłośc i b liźn ie ,  
g o ,  tyle n ieszczęśliw ych is to t ro zm a i teg o  stanu 
i w ie k u , ,  k tó re  sm utna niedola w szystkie  fu 
razem  zeb ra ła  i p o łącz y ła  ! W idzieć te  Sędziwe 
m a tk i ,  te w d o w y ,  tych starców:.^ m o ż e  k iedyś 
użyteczny ch ludzkości i o jc z y ź n ie ,  dziś ch w ie ­
jących s i ę  n ad  g r o b e m ,  i ze ławrii b ło g o s ła ­
wiących tę z ie m ię ,  k tóra  p rzez  ręce  rodaków ,  
ten m i ły  im kęs chicha podała  , i zapewnił* 
ieszcze chociaż ten  sk ro m n y  p rz y tu łe k ,  O  j a ­
koż rockesz  dla tk liwęj duśzy!  ©/.ićticre ią  
z nami prsy iac ic le  iu d ah o śc i l  b e  i ołiary w t -  
s z e , bo i wasze d ło n ie  p rz y c z y n i ły  sję d'o « .  
tarcia ł e z  n ieszczęś l iw ym , -i za^obreżeiwa ich 
nędzy i ubóstwu ! D zięk i n iech  będą  o.piełcoś- 
Cremti Rządofzi ! -dzięki wam dobroczyńcy  i o - 
pick+rni ludzk ośc i  i wkin dosto jn i  (Mło&pećett



450  —

tego Towarzys twa  , k tó r zy  nietylko J a r a m i , a- 
le i 7. n ie zmordowaną  gorl iwością , p r zy k ł ada -  
c i e s i ę  do dobra n ieszczęśl iwych waszych w s p ó ł ­
z iomków!  ich ł zy  wdzięczności  j dojdą  do wa­
szego serca i zostawią w niera ź ród ło  pociechy,  
której  tylko cnot l iwym kosztować wolno , i to 
będz ie  waszą nagrodą.))

W bieżącym'  roku,  tak iak w up ł yn i onych ,  
dostać można w moiej Aptece wszelkich wód  
M in e r a ln y c h  wyrabianych w Jns ty tuci e pa ten­
towanym od r ządu ,  pod ług  appara tu S traw e-  
go ,  na bu t e lk i  lub w ię c e j .  Osoby z Prowincj i  
życzące sobie lakowych,  zgłoszą  się do podpi ­
sanego,  a p rze s ł ane  mieć mogą.  Cena wszel­
kich wód,  butelka kosztuic  w t ym roku zł .  
2 ,  zaś Salcerskiej  z ł .  1 i p ó ł . —  Ż ela zo w sk i  
właściciel  Apteki  na N ow ym  świecie Nr  1296.

Córeczka i eduego  z Rzemieśn ików pó ł t c - -  
ra r ok u  m a i ą c a , , bawiąc się z d rug i em dz i ec­
k iem w oknie o lwar t em na 3 p ięt rze "domu przy.  
ulicy Piekarskie j ,  oncgdaj  wypad ła  na b ru k  i 
na tychmias t  żyć- przestała!

Romansu  P . M a n z o n i  po d łu g  3ciej edycj i  w ło i  
skiej na ięzyk F rancuzk i  i t łumaczonego  L es  
F iances  ( M arzec zęn i}, naby-ć.iuż można w ks i ę ­
garn i  N.  Gl iksberga.  Exe mp la r s  w 5 tomach 
koszluicPYłó.  40- .  W  uczonym wstępie czyli  
rozp rawie  o romans ie  h i s to rycznym i -o  l i t e r a ­
tur ze  Włoski e j  w ogólności porównywa t ł umacz 
f r ancusk i  M a n z ó n ie g o  z kV alt  e r -S  ko tem ,  a 
znajduiąc zup e ł n e  w nich podobieństwo co do 
sys tematu i rodżaiu . iakie sobi e1 ci dwaj auto-  
rpwie obral i ,  przyznai e  iednak  M a n zo n ie r n n  
pierwszeństwo co do moralnego celu iak i w i d z i - - 
j n y . w  i ego - romansach  co do s ł odyczy  w  wyra-, 
żeu iach ,  przyiejnności  w ko lor ach  z iak i emi  k r e ­
śli obraz każdej sceny,  romantyczne j .

Nowy Mdzur  skomponowany . na Pjąnoforte,  
p rzez  O lszew skiego  j wyszed ł ;  w sk ł adz ie  m u ­
zyki  ~Ei: J i lu k o w sk ie g o  ) cena gr :  15 . .

'  . •  ■ - -  - ę ■

Wczoraj  b y ło  c iep ła  stopni  16 .—  Deszcz.
Z  Czerska.  —  W dniu 20 b. m  odbyło  się 

Nabożeńs two u roczys te  w Kościele paraf jalnym 
miasta tutejszego na podz iękowanie  Wszech,  
moc nem u  za powodzenie  oręża wojsk N .  PA­
NA w wojnie z P ers ją  i pomyś lnego zawarcia 
pokoiu.  Paraf janie  za odezwą Burmi s t r za  do 
W W. Wójtów gmin uczynioną ,  na czele WW. 
Pcigowskiegó  b. Pu łkown ika  W. P .  i S tr z e -  

męskiego  dziedzica  wsi B rz umin a  zgromadze­
ni ,  w czasie Nabożeństwa nieśli  pobożne mo­
d ły  do Pana Zrastcpów; b ł aga i ąc  r azem o dal­
szą pomyślność N.  PANA i Jego NN.  Rodzi­
ny.  Po ukończonej  Mszy S.  W.  JX iądz  Szy -  
szhow ski  Proboszcz miejs cowy ' za in tonowa ł  Te
Deurn  przy odgłos ie  wszystkich d z w o n ó w . ----
W tymże czasie L u d  S ta r o z a k o n n y  pód prze­
wodnic twem J z ra e la  N u s b a u m  odśpi ewał  na- 
bożeóśtwo celowi t emu odpowiadające ,  z za­
s tosowaniem pieni z psalmu 21,  15, '72' i - 114 
wy ie tyćh ,  ponawiaiąc modl i twy za -Duszę wie­
kopomnych  P A W Ł A  I. i A LE X AN DR A  I .  NN. 
Cesarzów w Bogu spoczywających;

Z  P etersburga  26 M a r c a  v.s. ( Z D .  P . )
D n :a - 22  b. m . . N N.  Cesars two JMść i Bodzi-

na Cesarska ,  dopc łni a iąc  obowiązku Chrześcjan-  
ski ego,  przyjmowal i  Kominun ją  S. w Kaplicy
z imowego pa ł acu .  P rzez  Ukaz pod d. 14 b.
m.  wydany do Kapi tu ły  o rde ró w ,  J. C. M. ra­
czy ł  udarowae o rde r em S. ^4 n n y  2giej klassy 
z ozdobą b ry l an towaną  Radcę  Stanu Crybo ie -  
do w a ,  zostaiącego p rzy  Mooiśter jum spraw za- 
g rani cznych ,— Donoszą  z Pe t e r sbu rga  że tego­
roczna Wielkanoc p r zypad ł a  z sanną,  d r o g ą . . 
W połowie Marca,  p rzy  ciepł ej  i po części 
dżdżystej  pogodzie ,  z n ik n ą ł  śni eg  z ulic; po­
psuł a  się d roga ;  miejscami leża ły deszcze b ryły 
zlodowaciałego śni egu-,■ lecz większa część- ulic, 
okryia,  był a  wodą 1 błotem. . .  Wszyscy rokowa,* 
l i ,  że Święta p rzy  t ak im rozwodziuy b ęd ąw ie



451

pfzyiemnc.  Atoli  w S ob ot ę ,  sp a dł  do syć  obf i ­
ty śnieg; ku wi ecz orowi  mr ó z  p o d w y ż s z y ł  się  
do 6 stopni ,  w dniu Zmart wychwst ani a P a ń ­
skiego stanęła najwyborni ejsza  sanna.  Po u l i ­
cach zjawi ły  się  sanki .  Zr es zt ą  l ód na N e w i e  
bardzo i e szc ze  mocny;  a i e s t  w t y m  roku n a d ­
zwyczajnie g r u by  i c zy s ty .  N i e  zwykły'  stan 
powietrza w święta W i e l k a n o c n e ,  i es t  bardzo  
przyiemnem z jawi ski em,  pódai e matcrją do ł o ­

zinowy w czasie  c zc z y c h  o dw ie dz i n  z poz dr o-  
wie ni a mi . —

N O W O Ś C I  Z A G R A N I C Z N E .
Król H iszp a ń sk i  wprowadzić  kazał  n iezinier- -  

ną osc zędno ść  w s woi m d w o r z e . —  W z e s z ł y m  
; roku udało sie  2 3 , 0 0 0  m i es zk ańc ów A n g ie l -
J c .

skich do A i n v y ki , . gdz ie  nazawsze os iedl i .  O-  
dehrano w ia do mo ś ć  że  tego roku uda s ię  także  
tyleż mi es zk ańc ów z Jrlanuji  do Ame ry ki .  —  P.  
U Im ft is  rodowity  G rek  zostniący teraz w O -  
dessze, wy da w  krotce  s ł o w n i k  francuzko- turec-  
ki,  wiele- znako mi t yc h o s ó h  iuź p re n u m e r o w a ­
ło  na to d z i e ł o . —  Z Talonu  w y p ł y n ą ł  okręt  
woienny do M o r e i , na który m z naj dowało  się  
kilkudziesiąt  z n a k o m i t y c h  J n ły n je r ów  francuz,  
kich. T e n  Port  i es t  na p e ł n io n y  okrętami  do 
wyplynienia.  —  Dej  A lg ie rsk i  sposobi  s i ę  d o ' 
obrony. -

Mówią z p ewn ośc ią  w - P a ry żu ,  Se P.  fT i l .  
ZeZopuści wkrótce  tę s to l i cę ,  i ednak nie u i . i do - -  
mo dokąd się  ma udać.  —  Ni espoko jno śc i  po -  
muażaiąsię coraz bardziej  po miastach w Portu-  
galji. —  Ut rzymu ią  w T a lon ie , ie  znaczna l i ­
czba Korsarzy Al gi ersk ich  wybiera s i ę ' n a  ł u -  
pies.lwo na morze-  śr ódz i em ne .  —  . \V Fiorfu 

|  Rozeszła się powtórna w i a do m oś ć ,  ze m ię d zy  J i  
. brdhimeni a rządem G reckim  zawarło z awi e ­
szenie broni .— Rząd Grecki  nie  m i a ł  o d p o w i e - - 
dzieć na o de z wę  którą mu Porta pr z es ła ł a  '■ 
względem uk ładów pókoiu przez  znakomi tego  
urzędnika T u r ec k i eg o  i ■ 2c h d u c h o w n y c h  G r e c ­

kich z S ła tn b u łu .  —  D o n o s z ą  z f fa d y x u , źe  
wojsko F rancuzkie  czeka z n i ec i erp l i wo śc i ą  r o ­
zkazu do wy ma r sz u  z tej t wi e r d z y .  —  D o n o s z ą  
z L isb o n y , ie  P .  L a m b  P o s e ł  An gi e l sk i  pr zy  
d wo rz e  Po rt ug a l s ki m m i a ł  s i ę  wzbrani ać  wejść  
w c z y n no ść  d yp lomat yc z ną  z n o w y m  M in is t re m  
P ort uga ls ki m spraw z a gran ic zn ych  W i c e - H r a ­
bią Sant, ar am  , a to tak d ł u g o  dopóki  n i e -  
o db ićr ze  odp o wi ed z i  od swego  rządu , na p e ­
wn e  d epe sz e  które  p o s ł a ł  do L o n d y n u .  —  
W  Paryżu, dnia 8 b. m.  c z ł o w i e k  mai ący
p o m i e s z a n e  z m y s ł y ,  b i e g a ł  na polach E l iz e j ­
sk ic h maiąc  W ręku 2 o g r o m n e  n o ż e ’, którenpi  
c h c i a ł  p r z eb i ć  każdego  z p r z e c h o d zą c yc h , co by  
też s tało s i ę ,  lecz  Żandarm z nienacka s c h w y ­
c i ł  s zaleńca z t y ł u i z a p r o w a d z i ł  do pobl i skiej  .
wai t y .  f  ------- --------- ——

D alszy ciąg T ra k ta tu  z P ersją .—  A r t y k u ł  10. 
N . Cesarz  W szech  R ossji  i N. S zach  P e rsk i ,  uw.aźa- 
iąc u s ta len ie  i ro zc iąg ło ść  s to s u n k ó w  h a n d lo w y c h  p o -  ‘ 
m ię d z y  dw om a  p a ń s tw a m i  iako  iednę  z nay w ięk szy ch  
k o rzy śc i  k tó r ą  p r z y w r ó c e n i e ' p o k o iu  w y d a ć  p o w in n o ,  
ppzys ta l i ,  w z u p e łn e j  zgodz ie ,  n a z a p r o w a d z e n ie  w sze l ­
k ich  r o z p o rz ą d z e ń ,  d o ty c z ą c y c h  się  op iek i  h a n d lu  
i b ezp iecz eń s tw a  p o d d a n y c h ,  i na  p odp isan ie  i c h '  
w oddz ie lnym  akcie  tu  d o łą c z o n y m ,  z d z ia ła n y m  p rzez  
-ich p e łn o m o c n ik ó w ,  a k tó ry  ies t  i będ z ie  u w a ż a n y  za  ' 
stan.-iwifpący część n iu ie jszsgo t r a k t a t u  p o k o iu .  N. 
Szach P e r s k i  zac h o w u je '  Rossji , l a k  i a k  d a w n ie j ,  p r a ­
wo m ia n o w a n ia  k o n su ló w  lu b  a ien tó w  h a n d l o w y c h , ’ 
w szędz ie  gdzie  teg o -d o b ro '  h a n d lu  b ę d z ie  w y m a g a ło ,  - 
i :zobo \v iązu ie  się do u d z ie len ia  ty m  k o nsu lom  i a ien -  
t ó m ,  z k tó ry c h  k a ż d y  będ z ie  m ia ł  orSzak n ay w ięce j  
z  dz ies ięc iu  osób z ł e  żon y, op iek i ,  z a s zczy tó w  i p r z y -  • 
w ilc iów ,  p r z y w ią z a n y c h  do joli c h a r a k te r u  p u b l i c z n e ­
go.- N.' C esarz  w szech R ossji  p r z y rz e k a ,  ze  Swoiej 
s t rony ;  zaęho.wae z u p e łn ą  w za iem ność  w zg lędem  k o n ­
su lów  lub  a ien tów  h a n d lo w y c h  N. Szacha P ersk iego .  
W  p r z y p a d k u  zaszłój  ska rg i  - r z ą d u  pe r sk ieg o  p r z e ­
ciw ie d n e m u  z a ien tó w  lub  .konsu lów  rossy jsk ich ,  m i - 
n i s te r  lub  spraW uiący interessa róssy jsk ie ,  r c z y d u ią c y  
n a  d w o rz e  N.' S z a c h a ,  p o d  k tó r e g o  b e z p o ś re d n ie in i '  
r o z k a z a m i  zos taw ać  b ę d ą ,  zaw ies i  go w  u r z ę d o w a n iu  
i p o ru c z y  o b o w ią z k i  k o m u  tó u z n a  za  rz e c z  p rz y z w o i tą .

(D alszy ciąg nastąp i.)  1 .
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zasadz ie  decyz j i  r a d y  adm in is t racy jne j  n a  p o s ie d z e ­
n iu  w d n iu  15 b .  m. i r o k u  o d b y te m  z a p a d łe j ,  
a p r z y  R e sk ry p c ie  K om m iss ji  R z ąd o w e j  P rz y :  i S k a r ­
bu" z  d. 19 b .  ui. l iczb ą  2 6 , 7 £ 4 o z n a c z o n y m ,  ,w o d ­
pisie  u r z ę d o w y m  D y r e k c j i  Je n e ra ln e j  L o te r j i  z a k o ­
m u n ik o w a n e j ,  t a ż  d y r e k c j a  n in ie jszem  do p o w s z e ­
chnej  w ia d o m o ś c i ,p o d a ie ,  iż g d y  fu n d u sz  ze  s p r z e ­
da ż y  losów do  lo te r j i  n a  p os ia d łość  ;w  mieście  P i ą t ­
k u  p o d  l iczb ą  107 p r z y  u l ic y  S ena to rsk ie j  .s toiącą 
u s ta n o w io n e j ,  a z  p r z e d łu ż e n ia  t e r m in u  p o d  dniem  
>28 S ty czn ia  r .  b . ' p r z e z  GazeVy w arsza w sk ie  i D z ie n ­
n ik i  w o iew ó d zk ie  ź  s t r o n y  d y r e k c j i  ien era lne j  l o ­
te r j i  o g łd sz o n e g o ,  ł ą c z p ie  z 7 0 5 '  c ią g n ie n ie m H o tc r j i  
l iczbow ej  w d n iu  25 b ieżącego  m iesiąca p r z y p a d a i ą -  
cern o d b y ć  się m ian e j ,  n ie  ies t  ieszcz-e d p s ta ic z a ią -  
cyrn na  p o k ry c ie  obow  ią z k ó w  -z. ta ż  d o te r ją  pjJtihjczQ.- 
n y ch ,  z  t e g o  wiec p o w o d u  t e rm in  c iągn ien ia  ;onej, 
do c iągn ien ia  713 lo te r j i  l iczbow ej  r z ą d o w y ,  czyli 
do dnia  21 L ipca  r o k u  te raźn ie jsze g o  p ą iy jo rm e  i 
os ta teczn ie  p r z e d łu ż o n y m  zo s ta ł :  —  W a rs z a w a  du«a 
SO K w ie tn ia  1828 r .  —  D y r e k t o r  -Jenerał  ny  L o ch a .-  
r.crwski. — S e k re ta rz  Jc n e ra ln y  D y re k c j i  S t r a s z a k .

Z a rz a d z a ią c y  z n a c z n y m  m a ją tk ie m  w z o ro w o  p r a ­
k ty c z n ie ,  p r z e z  la t  16, o b e z n a n y  z chow em . Owiec 
i B y d ła j  z n a io m y  z w e te ry n a r ią ,  o p a t r z o n y  r e k o m e n ­
dacją znacz n e j  O soby , o r a z  i św iadec tw am i,  życ-z.y 
wejść w o b o w ią z k i  A d m in is t r a to ra  do m a ią tk u ,  d e ­
k i a r  u Vac D o b ra  u r z ą d z ić  i .d o ch o d y  p o w ięk s zy ć ,  a to  
z  zam ów ien iem ,5gó  g rosza  od  p o m n o ż e n ia  n a d  d o ch o d  
t e r a z  p r z y n o sz ą c y .  Ż y c z ą c y  wejść w u k ł a d y ,  ma 
Sic Z g ło s ić  po d  -Nr 267 4  u!ic? '  B ednarsk ie )  na  
2in p ię t rze  od  f ro n tu .

W  dniu  25 m .  i ar. b .  o .godżinie  1 0 te ) z r a n a  w VI a r -  
s żaw ie  p r z y  u l icy  M iodow ej  pod  N r  4^9 ,  P °  l>oł° -  
di.Lu zaś o g o d z in ie  3ciej p o d  N r  1981 p r z y  uhc.y 
.Gwardii  p ra w n ie  za ię te  r u c h o in o s c i l a k o  to: K rz e s ła ,  
Km ia i iy ,  S to l ik i ,  Z eg a r ,  s to ło w y ,  Ł ó ż k a ,  D y w a n ,  
Z e g a r e k  i t .  d. p r z e z  L ic y ta c ją  P u b l ic z n ą  .sp rz e d a ­
w a n e  b c d q . —  A .  T o p o l s k i  K o m o r n ik  S ą d o w y .  ,

D n ia  25 ’K w ie tn i a  r .  b. o godz in ie  9tej  z r a n a  w d o ­
m u  p r z y  u l ic y  K ró lew sk ie j  N r  1076 s p rz e d a n a  będ z ie  
ro z m a i ta  M ie d ź  w  naczy n iao h  i t . j j .  * a  go tow e pi«-  
u i ą d z e - r ~  .la ji  Ł a b ę c k i  K .  T .  C . H  . M .

Podaie do publicznej w iadom ości, iż aukcja na 
.eftekta inko to : &<Sika, $.zafy, -Kanapy, - K rzesła , i t .  
p, w W a ts tW #  p rt.y  u licy  Elektoratu©} pod Nr

76,9 o godz in ie  lw s z e j  zaś :na K o n ie  i  W o i y  na  T a r ­
g u ,  p u b l ic z n y m  M u ra n ó w  zw ai jym  o godzin ie  3ciej 
z -p o łu d n ia  w dn iu  25 m .  i r.  b .  c i  go tow e pieniądze 
w ięcej  d a ią c e m u  o d b ę d z ie  s ię .—  A .T r y l le r o w ir .z  K .T .

P o d a ie  się do p u b l ic z n e j  w iadom ośc i ,  iż aukcja na 
e f fe k ta  iako  to ; Ł ó ż k a ,  S to l ik i ,  Szafy ,  K rzes ła ,  it .p, 
t u  iv W a rs z a w ie  p r z y  u licy  O grodow ej  ‘pod  Nr S63 
O "godzinie 9tej z r a n a ,  na  'K row ę zęs w P radze  pod 
W a r s z a w ą  p r z y  Ulicy Wmłowej-ira  'Targu '  publicznym 
o godz in ie  ■'l i t e j  z r a n a  w d n iu  25 m. i r .  b.  za  .gotowe 
p i e n i ą d z e  więcej  da iące in u  o d b ęd z ie  s i ę . —

A n d r z e j  P r y l le r o w ir .z  K., T .  G. W .  M.
Na d n iu  2 4  K w ie tn ia  r .  b .  od  god z in y  9  zrana i 

w  dn iach  n a s tę p n y c h  s p rz e d a w a n e  b ę d ą  p rzez  podp*- 
s a n e g o R e ie n t a  w W a rs z a w ie  w  do m u  p rz y  ulicy  Dłu­
giej w d o m u  X X .  P  ii a rów  .pod  N r  589,  położonym, 
p r z e z  p u b l ic z n ą  L ic y ta c ją  za  g o to w e  p ien iąd ze  ro­
zm a i te  effekta  .do p o z o s ta ło śc i  i j iegdy ś.. p .  Je l i ta  
P a w ł a  S rz e d z in sk ie g b  M e cen as a  na leżąc e ,  iako tui 
r ó ż n e  m e b le ,  g a rd e r o b a ,  faians, s z k ło ,  bibljotcka, 
po  na jw ięk sze j  części z K s i ą g  p r a w n ic z y c h  składaiąća 
się i inne  ty m  p o d o b n e  rz e c z y ,  a to  n a  żądanie uni­
w ersa lnego  SnkcessOra, i .z m o c y  u p o w a ż n ie n ia  Praa- 
sidji  T r y b u n a ł u  C y w ilnego  W o ie w ó d z tw a  Mazowin- 
ckiego.  —• K o w a le w s k i  P e t e n t  11 ■ k l .

J e s t  do  naięć ia  p o d 'c z a s  o b o z u  za  rogatkam i To-  
w ązk o w s l i iem l  w p ie rw szy m  p o r z ą d n y m  b a ra k u  obok 
Szosę p r z y  - P u łk u  3cim  P iech o ty  .Linjąwe),-.  lokal 
d q g o d n y  na R e s tau rac ją  z T r u n k a m i ,  z . rcenęu im ar-  
k o w a n ą .  Ż yczący  sobie ta k o w e g o ,  r a c j y  się zgło­
sić do C u k ie rn i  J P .  J a n a - I l a b e rk a n ta ,  w Salome «• 
g ro d u  K ras iń sk ich  zw anego  p o d  Nr 549.

D n ia  21 K w ie tn ia  osobie iadącej  z Mazowieckiej 
u l icy  ku  K r a k o w s k ie m u  P rz e d m ie ś c iu  w y le c ia ła  z Po- 
i a z d u  P a ra so lk a  D am ska  W-hraty o rzech o w e  i białe. 
K to b y  ią z n a l a z ł  i o d d a ł  ma M azow ieck ie j  ulicy 
\s  do jnu  t a k  n a z w a u y tn  ci .e rw onym  ‘P a ł a c u ,  dó Mui- 
g rab ieg o ,  o d b ie rze  p r z y z w o i tą  n a g ro d ę .

Z d o ln y  G o rz e ln ia n y ,  z n n iący  się także  ua Ł mro- 
-wars twie, ży czy  sobie s tosownej p o sa d y .  Obywate­
l e  p o t rz e b u ią c y  t a k ie g o  f a b ry k a n ta ,  dok ładn ie jszą  o 
n im  p o w e z m ą  wiadomość w A ptece  T e o d o ra  Rem- 
-rich w domu'VV . P e l iskusa .

o r o z k s  P e t e r s b u r s k a ,  m o d n a ,  n a  rysoracti  sta- 
J  owych', z to c z o n e m i  ósiami i mosięźnemi nneim 

b u k s a m i , -inal ' 0  u ż y w a n a ,  do p rż e d a m a .  \ \ i »
p o d  N r  1303, na  N o w y m  święcie ,  na  U te m  piętr  - 

J E A T U .  J u t r o  3 ci  K o n c e r t  J P .


